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Historia Polski nie byłaby pełna bez pieśni. Tam, gdzie ucichły działa, gdzie gasły 
ostatnie ogniska żołnierskich obozów zawsze rozbrzmiewał śpiew. Pieśń towarzyszyła 
polskim żołnierzom na polach bitew, w powstańczych oddziałach, w legionach, w party-
zanckich lasach i na emigracyjnych szlakach. Była ich modlitwą, bronią, nadzieją i opo-
wieścią o Ojczyźnie, którą kochali ponad życie.

Dziś podczas Lekcji Śpiewania Patriotycznego, organizowanej w dniu Święta 3 Maja, 
sięgamy do tej niezwykłej tradycji. Przypominamy sobie, że wspólny śpiew, to nie tylko 
radość i wzruszenie, ale także wyraz pamięci i tożsamości.

Konstytucja 3 Maja uchwalona w 1791 roku, była odważnym manifestem wolności, 
mądrości i troski o wspólne dobro. To właśnie w jej rocznicę chcemy śpiewać razem – tak 
jak kiedyś śpiewali ci, którzy walczyli o wolność Rzeczypospolitej.

Niech ten Śpiewnik stanie się mostem między pokoleniami, a każda pieśń – opowieś-
cią o Polsce, która mimo burz dziejowych zawsze trwała, bo miała ludzi gotowych nie 
tylko walczyć, ale i śpiewać dla niej z dumą, sercem i nadzieją.

                                                                 Janina Żagan
                                                             Starosta Cieszyński
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Szanowni Państwo,

Uchwalona w 1791 roku Konstytucja 3 Maja, była przełomowym dokumentem, który 
wciąż ma ogromne znaczenie dla polskiej historii i tożsamości narodowej. Ta pierwsza  
w Europie i druga na świecie Konstytucja, stała się dla Polaków ważnym symbolem wolno-
ści, patriotyzmu i dążenia do suwerenności .Choć obowiązywała jedynie przez 14 miesię-
cy, jej ideały przetrwały inspirując kolejne pokolenia w dążeniach i walce o niepodległość. 
Dlatego nie dziwi postrzeganie jej w kategorii testamentu gasnącej ojczyzny, nieustannie 
przypominającego o wartościach jedności i odpowiedzialności za losy kraju.

Symboliczne znaczenie Konstytucji 3 Maja przetrwało wieki, a jej kolejne rocznice ob-
chodzone są jako ważne święta państwowe. Cieszymy się, że jej 234 rocznica, tak licznie, 
przywiodła na cieszyński Rynek sympatyków Lekcji Śpiewania Patriotycznego, gotowych 
aby wspólnym śpiewem upamiętniać wartości tego przełomowego wydarzenia. Szanow-
ni Państwo, dziś, w kontekście zbliżających się wyborów prezydenckich, szczególnego 
znaczenia nabiera konstytucyjna idea, że „wszelka władza społeczności ludzkiej początek 
swój bierze z woli narodu”, przypominając o fundamentalnej roli obywateli w kształtowaniu 
przyszłości kraju i społeczności.

Dzisiejsze Święto Konstytucji 3 Maja jest doskonałą okazją, aby zastanowić nad 
wartością demokracji oraz naszym zaangażowaniem w sprawy kraju. To szczególny 
dzień, który przypomina, jak istotne są prawa obywatelskie, wolność i odpowiedzialność  
w kształtowaniu przyszłości Polski. Niech dzisiejsze świętowanie stanie się inspiracją do 
aktywnego udziału w zbliżających się wyborach prezydenckich. Bądźmy świadomi, że 
głosowanie to nie tylko przywilej, ale przede wszystkim obowiązek wynikający z troski  
o dobro wspólne i przyszłe pokolenia. Pamiętajmy, że nasze zdanie ma znaczenie,  
a każdy głos ma wpływ na przyszłość naszej małej ojczyzny i kraju .

Szanowni Państwo, Konstytucja 3 Maja stała się fundamentem państwowości, silnym 
spoiwem jedności narodowej, jej wpływ na formowanie tożsamości narodowej trwa do 
dziś. Nie zmarnujmy jej dziedzictwa, niech nadal pozostaje naszą inspiracją w dążenia do 
sprawiedliwego i silnego państwa. Bądźmy odpowiedzialni – odpowiedzialność to funda-
ment dobrze funkcjonującego społeczeństwa. 					   
		          				                            za Stowarzyszenie 

Komitet Obywatelski Śląska Cieszyńskiego
Janina Cichomska

Organizator cieszyńskich Lekcji Śpiewania Patriotycznego: 
Stowarzyszenie Komitet Obywatelski Śląska Cieszyńskiego

Współorganizator: Cieszyński Ośrodek Kultury „DOM Narodowy”
Aranżacja i akompaniament koncertu: PIOTR GRUCHEL

Wystąpią: Justyna i Arkadiusz Sztwiertniowie, Ilona Pawlik, Stanisława Biłko, Barbara Biłko, Mieczysław Biłko, 
Jadwiga Wąsowicz, Teresa Szponar, Zbigniew Cichomski oraz Tomek Osiński.                                         

Szanowni Państwo, Chcemy kontynuować tradycję dedykowania odrębnego Śpiewnika każdej Lekcji  
Śpiewania stąd nasz apel o wsparcie kolejnych edycji wpłatami na konto

Stowarzyszenia Komitet Obywatelski Śląska Cieszyńskiego 
Nr konta: 98 8113 0007 2001 0051 1610 0001
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TRZECI MAJ

Witaj majowa jutrzenko,
Świeć naszej polskiej krainie
Uczcimy ciebie piosenką
Przy hulance i przy winie.

Witaj Maj piękny Maj
U Polaków błogi kraj.

Nierząd braci naszych cisnął
Gnuśność w ręku króla spała,
A wtem Trzeci Maj zabłysnął
I nasza Polska powstała.

Witaj Maj piękny Maj
Wiwat wielki Kołłątaj.

Ale chytrości gadzina
Żądło na nas gotowała,
Z piekła rodem Katarzyna
Moskalami kraj zalała.

Chociaż kwitnął piękny Maj
Rozszarpano biedny kraj.

Wtenczas Polak z łzą na oku,
Smutkiem powlekł blade lice,
I trzeciego Maja w roku,
Wspomniał lubą mu rocznicę.

Wzdychał ciągle Boże daj,
By zabłysnął Trzeci Maj.

Na ustroniu jest ruina.
W której Polak pamięć chował,
Tam za czasów Konstantyna
Szpieg na nasze łzy czatował.

I gdy nadszedł Trzeci Maj,
Łańcuchami brzęczał kraj.

W piersiach rozpacz uwięziona,
W listopadzie wstrząsła serce.
Wstaje Polska z grobów łona,
Pierzchają dumni morderce,

Błysnął znowu Trzeci Maj
I już wolny błogi kraj.

Próżno, próżno Mikołaju.
Z paszcz ognistych w piersi godzisz,
Próżno rząd wolnego kraju,
Nową przysięgą uwodzisz,

To nasz śpiew: witaj Maj,
Niech przepadnie Mikołaj.

O zorzo trzeciego Maja
My z twojemi promieniami.
Przez armaty Mikołaja
Idziem w Litwę z bagnetami.

Wrogu precz! witaj Maj
Polski i litewski kraj

słowa: Rajnold Suchodolski
muzyka: autor nieznany
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muzyka: ks. Władysław Piątkiewicz

JAK DŁUGO 
W SERCACH NASZYCH

Jak długo w sercach naszych
Choć kropla polskiej krwi

Jak długo w sercach naszych
Ojczysta miłość tkwi.

/Stać będzie kraj nasz cały,
Stać będzie Piastów gród,

Zwycięży Orzeł Biały,
Zwycięży polski ród! / bis

Jak długo na Wawelu
Zygmunta bije dzwon,

Jak długo z gór karpackich
Rozbrzmiewa polski ton.

/Stać będzie kraj nasz cały,
Stać będzie Piastów gród,

Zwycięży Orzeł Biały,
Zwycięży polski ród! / bis

Jak długo Wisła wody
Na Bałtyk będzie słać,
Jak długo polskie grody
Nad Wisłą będą stać,

/Stać będzie kraj nasz cały,
Stać będzie Piastów gród,

Zwycięży Orzeł Biały,
Zwycięży polski ród! / bis

O, wznieś się Orle Biały,
O, Boże, spraw ten cud:

Zwycięstwo polskiej sławy
Ogląda polski lud.

/Stać będzie kraj nasz cały,
Stać będzie Piastów gród,

Zwycięży Orzeł Biały,
Zwycięży polski ród! / bis

Jak długo nasza wiara
Rozgrzewa polską krew,
Tak długo Polska cała
Bo Polak to jak Lew.

Stać będzie...
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POLONEZ NOWEJ POLSKI

Więc, Polacy, w górę czoła
oby nam pomogły nieba
każdy łatwo pojąć zdoła,

czego nowej Polsce trzeba.
Wejdźmy wszyscy w zgodne tony,

zaniechajmy kłótnie, spory.
Trza jedności nam dziś zgody,

by nie czynić Polsce szkody.

Cześć więc naszym bohaterom,
co szli z pięścią na armaty,
legionistom, kosynierom,
którzy wrogom dali baty.

Cześć Kościuszce, Piłsudskiemu,
za wysiłek ich nadludzki!

Co Kościuszko był rozpoczął
z chlubą dopiął nasz Piłsudski!

Gdy człek dzisiaj się przeniesie
chociaż myślą w polskie strony
lecz swe polskie serce wskrzesi

Wstaje jakby odrodzony.
Z oka łza mu się wyciska

boć ta chwila dlań jest bliska
kiedy z zapartemi słowy

wróci do swej Polski nowej.

Dziś ślą gwiazdkę nam niebiosy
niezachwianą już nadzieją

że ojczyzny naszej losy
już na zawsze zajaśnieją.
Bo powstała Polska nowa,

nie szlachecka, lecz ludowa,
choć szlachectwem nasi bili,

bracia szlachta ją zabili.

muzyka: Karol Kurpiński
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Słowa : Władysław Bełza
muzyka :Władysław Sawicki 

święta miłości 
kochanej ojczyzny

Święta miłości kochanej ojczyzny,                                                                                                                            
oto w Twą służbę wchodzi hufiec nasz.                                                                                                                                  
Od lat najmłodszych do późnej siwizny                                                                                                                      
pragnie przy tobie czujną trzymać straż.                                                                                                                  

Równajmy krok, wytężmy wzrok,                                                                                                                                 
czy się gdzie podstęp nie kryje.                                                                                                                              

uderzmy w ton silny jak dzwon:                                                                                                                                        
Polska niech żyje, niech żyje!    

                                                                                                                 
Pragniemy spajać nadziei ogniwa,                                                                                                                             
że nam zwycięstwo da nabyty hart,                                                                                                                   

że i Ty z nami żyć będziesz szczęśliwa,                                                                                                                                  
i każdy syn Twój będzie ciebie wart.                                                                                                                     

Równajmy krok…                                                                                                                                            
Będziem iść karnie pomimo przeszkody,                                                                                                              
będziem z zapałem walczyć o Twój byt,                                                                                                                        

aby w nagrodę kiedyś z piersi młodej                                                                                                           
okrzyknąć twego odrodzenia świt.                                                                                                                         

Równajmy krok…
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słowa: Juliusz Słowacki
muzyka : Andrzej Kurylewicz

PIEŚŃ 
KONFEDERATÓW BARSKICH

Nigdy z królami nie będziem w aliansach.
Nigdy przed mocą nie ugniemy szyi,
Bo u Chrystusa my na ordynansach,

 Słudzy Maryi!

Więc choć się spęka świat i zadrży słońce.
Chociaż się chmury i nieba nasrożą,
Choćby na smokach wojska latające,

Nas nie zatrwożą. 

Bóg naszych ojców i dziś jest nad nami!
Więc nie dopuści upaść żadnej klęsce.
Wszak póki On był z naszymi ojcami,

Byli zwycięzce!

Więc nie wpadniemy w żadną wilczą jamę,
Nie uklękniemy przed mocarzy władzą,
Wiedząc , że nawet grobowce nas same

Bogu  oddadzą.

Ze skowronkami wstaliśmy do pracy
I spać pójdziemy o wieczornej  zorzy,
ale w grobowcach my jeszcze żołdacy

I hufiec Boży.

Bo kto zaufał Chrystusowi Panu
I szedł na święte kraju werbowanie.

Ten  “de profundis” z ciemnego kurchanu
Na trąbę wstanie.

Bóg jest ucieczką i obroną naszą!
Póki On z nami,całe piekła pękną!

Ani ogniste  smoki nas ustraszą
Ani ulekną.

Nie złamie nas głód ni żaden frasunek,
Ani zhołdują żadne świata hołdy:

Bo na Chrystusa my poszli werbunek.
Na Jego żołdy.
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Basia w tany, skoczne tany
I powiada nam:

Jak powróci Staś kochany,
Obrączkę mu dam – 

Bo ma krzyżyk na sukmance
I jest o nim śpiew,

Że jak poprzysiągł kochance
Tak się bił jak lew. 

Piękna Basiu, dobra Basiu.
Rączek swych nie łam,

Bo o Stasiu lubym Stasiu 
Dobrą wieść ci dam.

Poszli nasi do Skalmierza
Sprzedać co Bóg dał

I słyszeli od żołnierza ,
Że już Staś krzyż miał.

Ma go z wstążką  
na sukmance

 i jest o nim śpiew.
Że jak poprzysiągł kochance . 

Tak się bił jak lew.

Błyskał kosą, jak stokłosą,
Bo to dobra broń,

Aż się krew zmieszała z rosą
I omdlała dłoń

PIĘKNA BASIU, 
DOBRA BASIU!
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FLAGA  

Czy ci w duszy gra?
Czujesz to co ja?

Serce przyspiesza tak,
gdy tańczą z wiatrem kolory dwa.

Ojczyzna, honor, wiara- to siła,
historia tego nas nauczyła,

zrywała więzy, wstawała z kolan,
Niezwyciężona Biało- Czerwona!

Czy ci w duszy gra?
Czujesz to co ja?

Serce przyspiesza tak,
gdy tańczą z wiatrem kolory dwa.

Czy ci w duszy gra?
Czujesz to co ja?

Serce przyspiesza tak,
gdy tańczą z wiatrem kolory dwa. 

Powiewa na cztery świata strony
nasz polski sztandar biało- czerwony,

biel razi w oczy, czerwień się żarzy
na najpiękniejszym z wszystkich sztandarze.

Czy ci w duszy gra?
Czujesz to co ja?

Serce przyspiesza tak,
gdy tańczą z wiatrem kolory dwa.

Czy to piastowska, czy jagiellońska,
powiewa flaga bo tu jest Polska!

Nic jej nie stłamsi, nikt nie pokona,
Niezwyciężona Biało- Czerwona

słowa: Arkadiusz Kobus
muzyka: Marcin Siwiec
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Strzeleckie sznury

Strzelać w okna Panu Bogu wielki grzech
Mieć trafienia tylko w rogu to jest pech
Więc się staram co sił starczy Trafiać w 

sam środeczek tarczy Pif-paf-puf!

Lubi sobie wiara ze mnie kpić i kpić   .
Że się staram nadaremnie strzelcem być

Niech tam mówi, co chce który Będę miał 
strzeleckie sznury Pif-paf-puf!

Wtedy zadrę nos do góry z radości
Niech mi każdy przez te sznury zazdrości
Pan pułkownik urlop duży a dziewczyna 

da mi buzi Pif -paf-puf!

słowa: Adam Kowalski
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ŚPIEW SPOD KARPAT

Dalej bracia, nasi mili,
Czegóż będziem się smucili?

Błysną gromy, przyjdą burze,
Stawim czoło groźnej chmurze.

/Wróci kraj! Wolny kraj!
Będziem mieli w Polsce raj!

Łez nie będzie w  naszej ziemi,
Kiedy będziem już wolnymi./bis

A choć zdrad i fałszy siła,
Chociaż nas kryje mogiła,
My i tak będziem wolnymi,
Na tej naszej polskiej ziemi.

Wróci kraj! Wolny kraj...

Na wołanie naszej Matki
Spieszcie do niej, lube dziatki,

Z różnych stron i krańców ziemi,
By tu stanąć między swymi.

Wróci kraj! Wolny kraj...

Tylko w zgodzie i jedności,
Silni potęgą miłości,

Wezwawszy pomocy Boga,
Zwalczymy wspólnego wroga.

Wróci kraj! Wolny kraj...

Choć krwi popłyną strumienie,
Nie zgasną serc płomienie,

Miłość wiary i ojczyzny
Zagoi rany i blizny.

Wróci kraj! Wolny kraj...

A gdy się pozbędziem wrogów
Inie będzie cudzych bogów.
W ten czas staniem wokoło

I zaśpiewamy wesoło:

Wiwat kraj! Wolny kraj!
Otóż mamy w Polsce raj!

Nie ma już łez w naszej ziemi,
Bośmy wszyscy już wolnymi.
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OJCZYZNA MOJA

Ojczyzna moja – to ta ziemia droga,
Gdziem ujrzał słońce i gdziem poznał 

Boga,
Gdzie ojciec, bracia i gdzie matka miła

W polskiej mnie mowie pacierza uczyła.

Ojczyzna moja – to wioski i miasta,
Wśród pól lechickich sadzone od Piasta;

To rzeki, lasy, kwietne niwy, łąki,
Gdzie pieśń nadziei śpiewają skowronki.

Ojczyzna moja – to praojców sława,
Szczerbiec Chrobrego, cecorska buława,

To duch rycerski, szlachetny a męski,
To nasze wielkie zwycięstwa i klęski.

Ojczyzna moja – to te ciche pola,
Które od wieków zdeptała niewola,
To te kurhany, te smętne mogiły -

Co jej swobody obrońców przykryły.

Ojczyzna moja – to ten duch narodu,
Co żyje cudem wśród głodu i chłodu,

To ta nadzieja, co się w sercach kwieci,
Pracą u ojców, a piosnką u dzieci!

 słowa : Maria Konopnicka



14 15

PRZY SADZENIU RÓŻ

Sadźmy, przyjacielu, róże!
Długo jeszcze, długo światu

/Szumieć będą śnieżne burze;
Sadźmy je przyszłemu latu! /bis

My, wygnańcy stron rodzinnych,
Może już nie ujrzym kwiatu,

Ale sadźmy je dla innych,
Szczęśliwszemu sadźmy światu! bis

Jakże los nasz piękny,  wzniosły!
Gdzie idziemy – same głogi,

/Gdzieśmy przeszli – róże wzrosły;
Więc nie schodźmy z naszej drogi!/bis

Idźmy, szczepmy! Gdy to znuży,
Świat wiecznego wypocznienia
/Da nam milszy kwiat od róży;

łzy wdzięczności i wspomnienia /bis

słowa : Seweryn Goszczyński 
 muzyka :  autor nieznany
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Taki kraj

Nadziei uczą ci, co na stos
Umieli rzucić swój życia los,

Za ojców groby,
Za Trzeci Maj...

Jest takie miejsce,
Taki kraj.

Z pokoleń trudu, z ofiarnej krwi
Zwycięskiej chwały nadejdą dni.

Dopomóż Boże
I wytrwać daj!

Tu nasze miejsce,
To nasz kraj!

 

Jest takie miejsce u zbiegu dróg,
Gdzie się spotyka z zachodem wschód...

Nasz pępek świata,
Nasz biedny raj...
Jest takie miejsce,

Taki kraj.

Nad pastwiskami ciągnący dym,
Wierzby jak mary w welonach mgły,

Tu krzyż przydrożny,
Tam święty gaj...
Jest takie miejsce,

Taki kraj.

Kto tutaj zechce w rozpaczy tkwić,
Załamać ręce, płakać i pić,

Ten święte prawo
Ma, bez dwóch zdań...

Jest takie miejsce,
Taki kraj.

słowa Jan Pietrzak 
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WESOŁO BRACIA, WESOŁO

Wesoło, bracia, wesoło!
Pochwyćcie duże puchary,

Dzban pełny, usiądźcie w koło
Miłości palcie ofiary:

Miłość, śpiewanie i wino
Są życia rozkoszą jedyną.

Miłością cały świat płonie,
Miłość jest szczęściem, choć płocha,

Największy mocarz na tronie
Jest nędzny, kiedy nie kocha:
Pochwyćcie potężne szklanki,
Niech żyją nasze kochanki.

Śpiewania słodka potęga,
Zjadliwe zgryzoty płoszy;
Śpiewanie do serca sięga,

Jest źródłem wszelkiej rozkoszy:
Pochwyćcie potężne czary,
Niech żyje Orfeusz stary.

Wino niebieskim jest darem,
Nic zdrowia nie krzepi dzielniej;

Bogowie żyją nektarem,
Dlatego są nieśmiertelni:

Pochwyćcie potężne dzbany.
Niech żyje Bachus rumiany.

Kto kocha, śpiewa i pije,
Bratnie podajcie mu dłonie;

Kto dla tych rozkoszy nie żyje,
Nie godzien w naszem być gronie.

Miłość, śpiewanie i wino
Są życia rozkoszą jedyną!

słowa: Wacław Zaleski
muzyka: Stanisław Niewiadomski 
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PANNA I ŻOŁNIERZ

Przyszła panna do żołnierza
Z krwi rumieńcem, strasznie strojna;

Jakżeś piękna, panno miła!
Kto ty jesteś? - Jestem wojna!

Powiedzże mi, mój najmilszy,
Czy cię kto na świecie swata?

- Choć sto panien na mnie czeka,
Z tobą pójdę na kraj świata.

Więc przysięgnij mi, żołnierzu,
Miłość swoją na Zawiszę!
- Śluby ci na piśmie złożę,

Potem własną krwią podpiszę,

Ja w nagrodę cię powiodę,
Aż na ślubne kobierce

I serdecznie cię, żołnierzu,
Ucałuję - kulą w serce...

słowa :Kornel Makuszyński
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BARTOSZU , BARTOSZU

Bartoszu, Bartoszu,
Oj nie traćwa nadziei,

Bóg pobłogosławi,
Ojczyznę nam zbawi.

Tam w górę, tam w górę,
Poglądaj do Boga,

Większa miłość Jego,
Niźli przemoc wroga.

Z maleńkiej iskierki
Oj, wielki ogień bywa,
Oj pękną, choć twarde

Przemocy ogniwa!

Oj ostre! Oj ostre,
Ostre kosy nasze,

Wystarczą na krótkie
Moskiewskie pałasze.

Kiliński był szewcem,
Oj, podburzył Warszawę,

Wyprawił Moskalom
Weselisko krwawe.

Nauczył Kościuszko
Pod Racławicami,
Jak siekierą, kosą

Rozprawiać z wrogami.

Bóg nam dał, Bóg nam dał,
oj, kraj wielki bogaty,

W nim Głowackich wiele
Brać ruskie armaty.

Wszystko wziął podły wróg
I wiarę nam kłóci,
Myśli, że nas duszą
Do siebie nawróci.

Nie chcemy Berlińskiej,
oj, Petersburskiej wiary,

Bóg nam dopomoże,
Pobić króle, cary.

słowa i muzyka : Marceli Skałkowski
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NIE GNIEWAJ SIĘ 
NA MNIE POLSKO

Nie gniewaj się na mnie Polsko, nie gniewaj się
Ja naprawdę bardzo kocham cię, naprawdę kocham cię.

Więc wybacz mi Polsko, że  spóźniłem się.
Więc wybacz, że na spotkanie spóźniłem się.

Dokąd pójdziemy, Polsko, dokąd pójdziemy
Poprowadź mnie za rękę, prowadź mnie za rękę.

I opowiadaj co słychać u ciebie, co słychać, opowiadaj
Nie wstydź się mnie, Polsko, nie wstydź się.

Już dobrze zgaszę światło i będę szukał w ciemnościach ciebie,
Ja będę szukał w ciemnościach ciebie, będę szukał twoich ust

Będę szukał twoich ust.

Nie gniewaj się na mnie, Polsko, nie gniewaj się,
Ja naprawdę kocham cię, naprawdę kocham cię

Więc wybacz mi, Polsko, że spóźniłem się.

Od jutra przyrzekam ci, Polsko zmienię się.
Nie będę palił i pił, już nie będę palił i pił,

Nie będę palił i pił, będę już chodził do szkoły,
Ja będę już chodził do szkoły, będę już chodził do szkoły, nie będę palił i pił

 
Nie gniewaj się na mnie, Polsko, nie gniewaj się.

Ja naprawdę bardzo kocham cię, naprawdę kocham cię.

Nie, nie 
nie gniewaj się na mnie, Polsko, nie gniewaj się.

Ja naprawdę bardzo kocham cię, naprawdę kocham cię.

słowa: Jarosław Kisiński
muzyka: Paweł Nazimek
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POLONEZ TOWARZYSKI

Niech nas jedność łączy w koło,
Zgoda, miłość kwitnie nam,

Spłyną lata nam wesoło,
Aż do grobu ciemnych bram.

Bliżej do mnie, przyjaciele,
Jak ogniwa złączmy dłoń!

Przyjaźń kwiatem drogę ściele
I od troski strzeże skroń!

Samoluby w kątach siedzą,
Każdy z nich się w sobie źre,
Duszę troski w noc im jedzą,

Za dnia zazdrość w sercu wre!

A nam serce w licznem gronie
Od radości w piersi drga,
Serce w sercu błogo tonie,

Gdy przyjaźni błyśnie skra!

Hej! W kim serce zdrowe bije
I kto Boga w duszy ma,

Niech po kątach się nie kryje,
Niechaj świętą przyjaźń zna.

Niech, się łączy z przyjacioły,
Niech do dłoni wpada dłoń,

Żywot płynie mu wesoły,
Jak po rosie śpiew przez błoń.

słowa : Anna Fischerówna
muzyka: Stanisław Rączka
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NIE CHODŹ MARYSIU

Nie chodź, Marysiu, do lasa!
Bo tam leśniczy
Woła i krzyczy, -

Nie chodź, dziewczyno, do lasa!

Nie chodź, Marysiu, do dwora!
Bo tam we dworze:

Pożal się Boże,
Istna Sodoma, Gomora

Nie chodź, Marysiu, do dwora!

Nie chodź, Marysiu, na siano!
Bo tam na sianie - 
Żołnierskie spanie,

Nie chodź, Marysiu, na siano!

Nie chodź,  Marysiu, do fary!
Bo u tej fary

Mieszka ksiądz stary -
Nie chodź, Marysiu, do fary!

Nie chodź, Marysiu, tą miedzą!
Bo za tą miedzą

Dwaj strzelcy siedzą - 
Nie chodź, Marysiu, tą miedzą!
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WIERNA

Czarna rola od Krakowa -
Ja jej orał nie będę ,

Bo mi mówi moja najmilejsza,
Że na wojnę pojadę.

Ja na wojnę z wojny do dom -
Ona się nie wydała!

Powiedz-że mi moja najmilejsza
Na kogoś ty czekała?

Jam czekała, jam czekała
Mój Jasieńku, na ciebie, -

Że jak z wojny do domu powrócisz.
To mnie weźmiesz do siebie.

Nie mam ci ja ani chaty,
Ani domu żadnego;

Lepiej znowu na wojenkę wrócę -
Ty weź sobie innego.

Mój Jasienku... chodź, pocałuj... -
Ale proszę cię: nie jedź!

Bo jak z wojny Jasiu nie powrócisz,
Mnie bez ciebie czeka śmierć.

Daj mi usta kochaneczko,
Pocałuję cię nie raz.

Kiedyś wierna, chociaż może zginę-
To mi w niebie buzi  dasz.
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uwierz, polsko

słowa: muzyka: Monika Brewczak

Moja Ojczyzna, moja Polska,
Moja Ojczyzna to mój dom,

Którego strzeże Ojciec, Matka
I wiara od lat.

Moja Ojczyzna to historia,
Pamięć o poległych za nasz kraj,
Pamięć o tysiącach bohaterów

Niezłomnych jak stal!

Uwierz, Polsko!
Naszej wiary nie zabraknie nam!

Żaden wróg
Nie zwycięży Boga w nas!

Z Bogiem zawsze
Pokonamy każde zło.
Dopomóż, Boże, nam,

Dopomóż nam.

Kraju mój piękny, mój Wiślany,
Kraju mej nadziei w lepszy los.

Z wiarą Ojców tak niepokonany,
Bo wiara - to broń!

Uwierz, Polsko!
Naszej wiary nie zabraknie nam!

Żaden wróg
Nie zwycięży Boga w nas!

Z Bogiem zawsze
Pokonamy każde zło.
Dopomóż, Boże, nam,

Dopomóż nam.

Śladem naszych przodków iść będziemy,
Za Ojczyznę walczyć - to nasz cel!
Do lepszego jutra iść pragniemy.

Wznieś w górę swą skroń!

Uwierz, Polsko!
Naszej wiary nie zabraknie nam!

Żaden wróg
Nie zwycięży Boga w nas!

Z Bogiem zawsze
Pokonamy każde zło.
Dopomóż, Boże, nam,

Dopomóż nam.
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POLONEZ
KOCHAJMY SIĘ BRACIA MILI

Kochajmy się, bracia mili.
Zgoda, jedność od tej chwili.
Od pałaców w chatki kmieci
Kochajmy się, niech głos leci.

Któż to może nam przeszkodzić
Z bratem swoim się pogodzić:

Z nim się cieszyć i weselić,
Z nim los, mienie, życie dzielić?

Kochajmy się tylko wzajem,
Każde miejsce będzie rajem;

Bo gdzie wejdzie miłość, zgoda,
Tam wnet wchodzi i swoboda

Gdy nas ujrzy Bóg złączonych ,
Wiarą, miłością spojonych;
Ufajmy śmiało w tej porze,

Że i on nam dopomoże. 

tekst: Antoni Górecki
melodia: Jan Czubski



24 25

ROTA ŚLĄSKA CIESZYŃSKIEGO

Cóż stąd, że krwawy czeka trud
Krew naszą mamy za nic -

Naczelnik cisnął grom na wschód
A żołnierz strzeże granic.

Uderzy wraża trumna w próg - 
Tak nam dopomóż Bóg - 
Tak nam dopomóż Bóg.

Cóż stąd, że zewsząd zdradny wróg
Jak pająk sieć rozsnuwa - 

Nad Odrą proch otrząśniem z nóg,
Nad nami Haller czuwa.

Uderzy wraża trumna w próg - 
Tak nam dopomóż Bóg - 
Tak nam dopomóż Bóg.

I będzie szeptał halny wiatr
Szeroko po dziedzinie,

Że polski sztandar spadł skądś z Tatr
A echo grzmi w Hradczynie.

Uderzy wraża trumna w próg - 
Tak nam dopomóż Bóg - 
Tak nam dopomóż Bóg.

Ostał nam jeszcze w piersi gniew
I kosa w krzepkiej dłoni -

Bije nam serce - krew za krew!
Pójdziemy w tysiąc koni.

Któżby z nas doma ostać mógł?
Tak nam dopomóż Bóg -
Tak nam dopomóż Bóg.

Będziemy w tysiąc koni gnać, 
Aż spadniem z gór jak burza- 

Gdy przyszła pora prać - to prać
Aż łeb się w krwi unurza.

Uderzy wraża trumna w próg.
Tak nam dopomóż Bóg -
Tak nam dopomóż Bóg

W tysiące kono ze wszech stron
Na Śląsk będziemy rwali,

Aż echo będzie grzmieć jak dzwon
Od tego szczęku stali - 

Uderzy wraża trumna w próg - 
Tak nam dopomóż Bóg - 
Tak nam dopomóż Bóg.

słowa : Edward Ligocki



26 27

MY, PIERWSZA BRYGADA

Legiony to żołnierska nuta,
Legiony to ofiarny stos,

Legiony to żołnierska  buta,
Legiony to straceńców los.

My, Pierwsza Brygada, strzelecka gromada
Na stos rzuciliśmy nasz życia los,

Na stos, na stos!

O ileż mąk, ileż cierpienia,
O ileż krwi, wylanych łez,

Pomimo to nie ma zwątpienia,
Dodawał sił wędrówki kres.

My, Pierwsza Brygada strzelecka gromada
Na stos rzuciliśmy nasz życia los.

Na stos, na stos!

Krzyczeli, żeśmy stumanieni,
Nie wierząc nam, że chcieć – to móc!

Laliśmy krew osamotnieni,
A z nami był nasz drogi Wódz!

My, Pierwsza Brygada strzelecka gromada
Na stos rzuciliśmy nasz życia los.

Na stos, na stos!

Nie chcemy dziś od was uznania
Ni waszych mów ni waszych łez!
Już skończył sie czas kołatania

Do waszych serc, do waszych kies!

My, Pierwsza Brygada strzelecka gromada
Na stos, rzuciliśmy nasz życia los.                                                                                                                        

Na stos, na stos!

Umieliśmy w ogień zapału
Młodzieńczych wiar rozniecić skry,

Nieść życie swe dla ideału
I swoja krew i marzeń sny.

My, Pierwsza Brygada strzelecka gromada
Na stos, rzuciliśmy nasz życia los.

Na stos, na stos!

Potrafim dziś dla potomności
Ostatki swych poświęcić dni

Wśród fałszów siać zew szlachetności,
Miazgą swych ciał, żarem swej krwi.

My, Pierwsza Brygada strzelecka gromada
Na stos, rzuciliśmy nasz życia los.

Na stos, na stos!

słowa: Andrzej Hałaciński, Tadeusz Biernacki
muzyka: Mieczyslaw Słobódzki  
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Za wsparcie XXVII Lekcji 
Śpiewania Patriotycznego 
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